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Premjer urzęduje. 
Lwów, 12 sierpnia. 
Dziś popołudniu pod przewodn'c- 
twem p. Premera odbędzie sę 
Min. Pracy i Opi ki Społ. specjalne 
posiedzenie w sprawie dalszych za- 
rząd eń walutowych i importowo. 
eksportowych Projekty, jakie będą 
opracowywane na dzisiejszej konfe- 
rencji wejdą ako wniosek nagły na 
jutrzejszą Radę Min, Między innymi 
przewidzi na jest dalsza regl mea- 
tacja towarów. Środki, jakie tym a- 
zem poweźmie rząd — jak nas in- 
formują — dają pełną gw :rancj' po- 
prawienia bilausu płatniczeg .Reszt 
środków w wa!.e z atakami n: zło- 
tego pozostaje w rękach Banku 
Polski. go. 


os 


W powrocie do Europy. 
Lwów, 12 sierpnia. 

Minis'er S Z. Skrzyński po trzy 
tygodniowym pobycie w Stanach Zje- 
dnoczonych rrżybywa dzś do l a- 
ryża. W Paryżu min. Skrzyński nie 
zasianie kierownika : olityką zagra- 
miczną Francji p. Briand: który wy- 
jechał do Losdynu, to też główne 
konferencje min, S rzyński odbędzie 
z premierem P.inlcyem, który jest 
przewodniczącym delegucji francn- 
skiej dla nadchodzącej wrz 'śniowej 
sesji zgromadzenia Ligi Narodów. 
Konferencje te bedą mały duże na- 
czenie. Będzie chodziło o omówienie 
stosunków obu zaprzyjaźnionych 
państw do programu z romadzenia, 
a w s'czególności do protokołn ge- 
newskiego i pośrednio paktu gwa- 
ranc:jnego. Z p. Briandem min. 
Skrzyńs i będzie się widział przed 
wyjazdem do Wa'szawy. Wb cw nie- 
ktorym pogłoskom + o Londynu min 
Skrzyński nie nda się tym razem. 


złoty silniejszy. 
Lwów, 12. sierp' ia.. 

W dniu wc orajszym na całej li- 
nji poprawił się kurs złotego po 
przed iej zniżce. Przyczyniły się 
do tego m. i. zarządzenia władz 
polski h w spr.wie importu. Giełd 
wied.ńska moowała przekazy na 
Warszawę 127 — 50 128, noty pol- 
skie 125 — 50, 12650. Giełda pra- 
ska przekazy na Warszawę 602-7 08, 
natypolskia 601-604. 


——Q 


Biliżet. 


Prace przygołowawcze nad projektem 
budżetu państwa na rok 1926 zbliżają się 
kn końcowi. W ciagu bież. miesiąca pro- 
jekt będzie mógł wejść w całości na sesję 
Rady Ministrów, a we wrześniu będzie 
oddany do druku., 1. października mini- 
ster skarbu zapewne wniesie projekt dc 


Izby Poselskiej. 3 
Węgiel. 


Lwów, 12. sierpnia. 
Wczoraj mo raz  pisrwszy łado- 
wano węgiel polski w porcie Gdyni. 
Ładunek 1.740 tom zabierał ‘parowiec ło: 
tewski ,„Mary”. Praca przy pomocy no- 
«wych urządzeń szła aupełnie sprawnie. 
a 
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Czwartek. 13 Sierpnia 1925. 


IL 


'odzi codziennie wieczorem. 


Manewry. 


Lwów, 12 sierpnia. 
Wczoraj rano przybyły na stację 
Rudnia Foczajowska kolejno trzy po- 
ciągi specjalne wiozące zagranicznych 
i krajowych gości na manewry wo yń- 


' skie. Ogółem bierze udział w charak- 


terze gości około 200 osób, w tem 40 
generałów. O godz. 8.40 rano odbyło 
się na stacji powitanie przybyłych osób 
przez przedstawicieli władz i miejsco- 


Bank polski. 


Lwów 12 serpnia. 

Na posiedzeniu Rady Ban- 
ku Polsk ego zapadły następujące 
ważne uchwały: ujzymać dotych- 
CZASOwy Sposób przy izału i sprze- 
daży obcych walut, podn eść stopę 
dys ontową z 10 na 12, i s opę 
zastawową z 12 na 14'/, Oraz p:zy- 
stąpić do d l: ych ogr nc.eń kre- 
dytowych, co dotycz zwłaszcza kre- 


dytów roln czych, 
— Jw, 


Ontańci, 


Lwów, 12. sierpnia. 
Odpowiedź niemiecka na notę posła Ol- 
«uwskiego stwierdza ilość opłantów, któ- 
rzy opuścili Polskę, tj. 17 tłyzięcy, a co do 
iczostałych 6 tys. Niemcy proszą o odro- 
czenie ich wyjazdu. Rząd niemiecki go- 
tów jest nie stosować § 4 art. 12 konwen- 
cji wiedeńskiej, jeżeli rząd polski pozo- 
stawi opłantów w granicach Państwa pol- 
skiego. W przeciwnym razie rząd berliń- 
ski zastosuje środki odwetowe. 
p OWE. 


Manewry polskie i rosy'skie. 
Lwów, 12 sierpnia. 

Korespondent „Chicago Tribune“ 
nadsyła z Rygi obszerną koresponden- 
cję o manewrach w Polsce. 

Będzie na nich obecny cały szereg 
obserwatorów militarnych innych państw 
gdyż Polska zamierza wykazać, że jest 
całkowicie przygotowana do zwalcza- 
nia najeźdźców. 

Jednocześnie w okolicy Mińska 
również będą miały miejsce manewry 
armji czerwonej, lecz nie dozwolono 
obcym obserwatorom asystować na 
nich. 

Były konsul łotewski, który przybył 
z Mińska, twierdzi, że 200 tysięcy 
piechoty, 16 tysięcy kawalerji, 120 
aeroplanów, tanki, oraz 2 pułki wye- 
kwipowane do walki gazowej są już 


rozlożowane w okręgu Mińskim. 
O 


Niemcy wahają się. 
L wów, 12 sierp: ia. 

„LHomm: Libre“ | i:ze, żż Niemcy 
w chwil obecn:j wahają się pomię- 
dzy polityką przyłączenia się do kra: 
jów zachod ich, a polityką odwetu 
z współudziałem Sowietów. W tym 
ostatnim wypauku  eweniualnością 
na ba dziej prawd podobną byłby 
atak Rosji na Polskę, wspomegany 
mniej lub w ęcej jawnie przez Niemcy. 
Dlatego też, pisze dzi*nnik, w toczą- 
cych się obradach w Londynie mię- 
dzy ministr mi spraw zagr. Fran: ji 
i'Arglji zgodna pomoc państw za- 
chodnio-europejskich dla ich sprzy 
mierzeńców na wschodzie Eurory 
znajdzi2 się niewątpliwie ma porządku 
dziennym obrad, 


| 


wego społeczeństwa. Pierwszy przem a- 
wiał wojewoda wolyński Dębski a po 
nim miejscowy wójt Podolski, który 
podał Ministrowi na tacy chleb i sól. 

Pierwszy dzień manewrów na Wo- 
łyniu dał zwycięstwo czerwonym, któ- 
rzy obeszli pozycje niebieskich i zajęli 
od tyłu ufortyfikowaną placówkę Pla- 
szówkę. Dalszy ciąg manewrów będzie 
miał za zadanie obronę Brodów. 


Zagadkowa strzały. 


Lwów, 12. sierpnia. 

Wczorajszej nocy o godzinie 
12 m. 20 wartownik, pilnujący 
gmachu sztabu generalnego na pl. 
Saskim, zauważył przesuwające 
się pod oknami trzy tajemnicze 
cienie. 

Nieznani osobnicy jakby szu- 
kali określonego okna, zatrzymu- 
jąc się co chwila i zaglądając 
przez szyby. 

Wartownik postanowił schwy- 
tać wszystkich trzech. 

Będąc jednak sam i nie mogąc 


zejść z posterunku. zaalarmował Ę 


wartę wystrzałem z karabinu. 

Trzy po sobie następujące 
strzały zaalarmowały nie tylko 
wartę, ale również posterunek 
żahdarmerji i policję. 

Rozpoczęła się szukanina, ob- 
ława na wielką skałę. Jednak do 
godziny czwartej nad ranem 
bez rezultatu. 


— 


Nięzadowoleni. 
Lwów, 12 sierpnia. 

_ Pisma donoszą, że Orzecze- 
nia nadzwyczajcej komisji rozjem- 
cze| w sprawie strajku rolnego nie 
zadowoliło robotników rolnych. Cho- 
dzi tu głó vnie o płace dla robot- 
ników dniówkowych i sezonowych 
na kilka miesięcv wstecz, które nie 
wydały się robotnikom dostateczne, 
Robotnicy pragną uni:zależnić wy- 
sokość tych zarobków od wahań 
cen na giełdzie zbożowej, W ciągu 
bieżącego miesiąca Zarząd Główny 
Zw. Zawod, Rob. Rolnych ma po- 
wziąć ostateczną decyzję. Do strajku 
rolnego zapewne jednak nie dojdzie, 

(o 


Przeciw Polsce. 


Lwów. 12 sierpnia. 
Związek kresów wschodnich w Niem- 
czech(Ostmarkenverein)wystosował ode - 
zwę w której żąda podjęcia energicznej 
działalności przeciw Polsce i zarządzeń 
odwetowych. Prócz tego nawołuje do 
zajęcia się sprawą niedoli optantów. 
mz ((——— 


Nowa droga strategiczna. 


Lwów, 12 sierpnia. 
Rząd sowiecki uchwalił przystąpić 
do budowy nowej drogi pomiędzy Miń- 
skiem i Słuckiem. Droga ta ma być 
wybudowana na wzór amerykański, 
Równocześnie uchwałony został budżet 
na budowę wojskowych dróg na po- 
graniczu polsko-sowieckiem w wysoko- 

ści 2 i pół miljona rb. 
A 


Adres Redakcji i Administracji: 
Lwów, Chorążczyzny 31 


Rada Ministrów. 


Lwów, 12. sierpnia. 

Dzisiaj pierwsze po powrocie pre- 
mjera Grabskiego z kuracji posiedzenie 
ienarne Rady Min. Omawiane być mają 

sawki do ustawy o wykonywaniu kary 
śmierci, a dalej kwestja wywłaszczeń 
gruntów pod budowę kolei i inne sprawy 
mniejszej wagi. 


Zmiana posła niem w Warszawie. 


Lwów 12 sierpnia. 
Poseł niemiecki w Warszawie, Rau- 
scher, podobno ustępuje z zajmowane= 
go przez się stanowiska. 


Palsko-czeskie rokowania. 


Lwów, 12 sierpnia 

Polsko-czeskie rokowania o zawaf- 
cie konwencji lotniczej, mają być nie- 
bawem podjęte. Przerwa w tych roko- 
waniach tłumaczy się tem, że Czesi do- 
magają się, aby aparaty polskie na lie 
nji Kraków-Wiedeń dokonywały przy- 
musowego lądowania w Bernie Moraw- 
skiem. 


m ———— 


Briand w Londynie. 


Lwów, 12 s erpnia. 

Prasa przypisuj wielkie znaczenie 
spotkaniu Brianda z Chamberlainem 
nietylko dla stosunków francusko- 
angielskich I cz nawet dla przysz- 
łych losów Europy. Londyński kos 
respondent „Matin'a* podkreśla op- 
tymizm delegatów francuskich, któ- 
rzy wy azili przekonanie, że kilku- 
godzinna wymiana zdań wystarczy 
do o-iągnięcia ostatecznego poro» 
zumienia, 


Na dobrej drodze. 


Lwów, 12 sierpnia. 

Londyński korespondent Hawasa 
donosi, że angielskie koła polityczne 
życzliwie przyjęły odpowiedź francuską 
na notę Niemiec w sprawie paktu beze 
pieczeństwa. Briand niezwłocznie po 
swoim powrocie do Paryża zakomuni- 
kuje tę odpowiedź rządowi włoskiemu, 
bełgijskiemu i japońskiemu a następ- 
nie po otrzymaniu ich opinii Berlino- 
wi. Koła dypłomatyczne przewidują, że 
porozumienie między Briandem a Cham 
berlainem dojdzie jutro de skutku. 


Kałtychie knowant. 


Lwów, 12 sierpnia. 

„Daily Herald’ donosi, że praw- 
dziwym powodem przyjazdu Brianda 
do Londynu nie jest sprawa paktu 
gwarancyjnego, ale dyplomatyczna akcja 
Anglji na Bałtyku. Francja i Poiska — 
twierdzi to pismo =— uważają, że wi- 
zyta łotewskiego i estońskiego mini- 
strów spraw zagranicznych w Londy- 
nie miały na celu utworzenie pod 
wpływem Angli ententy bałtyckiej. 

jest zupełnie jasne, że tego ro- 
dzaju ententa mogłaby być przygrywką 
do neporozumień z Rosją, co może 
w końcu doprowadzić do wojny, de 
której wbrew chęciom byłaby wcią- 
gnięta Polska, a za nią i Francja. 

Projekty te niepokoją Francję i 
Polskę i dlatego Briand szuka w Lon- 
dynie wyjaśnień. 


m F 
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Zmiany W „opr. 
Lwów, '2 sierpnia. 
Wydział. wykonawczy  międzynąro: 
dówki kożaunistycznej dokonal alan 
w prezydjem t.zw. „ , (infędzy=- 


narodowsgo towarzystwa pomocy re- 
wolucjogistom), czyli organizacji, która 
się zajmuje propagandą zagraniczną 


miedzynetodówki. Komunista franwwski 
Traine zwolniony został ze stanowiska 
prezesa „Mopru”, na które to stano- 
wisko mianowana zostałą znana ko- 
munistka Kłara Cetkin. Wiceprezesami 
Mopru mianowani "zostali komuniści 
polscy Dąbal i Lepieszyński. Świadczy 
too tem, że w swojej działalności wy- 
wrotowej kładzie międzynarodówka 
szczególny nac'sk na Polskę. 
—— 


„Odzzaczenie™ Dąbala, 


Lwów. 12 sierpnia. 

W ubiegłym tygodniu we wsi „Dą- 
balówka“ na, Ukrainie sow., odbyło się 
ogólne żebranie ludności. Na zebranie 
to nadesłał Dąbal z Moskwy list w 
imieniu  międzynarodówki chłopskiej. 
Chłopi na polecenie przewodniczącego 
ispołkomu rejonowego, obecnego na 
zebraniu wybrali na honorowego pre- 
zesa rady  „Dąbalówki* -— Dąbala, O 
uchwale tej zawiadomionó go przez 
prasę. 


Białorusinizacja. 


Lwów, 12 sierpnia. 
Według sowieckich komunikatów, 
rada komisarzy ludowych uchwaliła 
pizeprowadzenie w szybszem tempie 
białorusinizację wojskowych oddziałów 
na Białorusi sowieckiej. W tym celu 
asygnowano trzy tysiące rb. na zakup 
odpowiedniej ilości książek w języku 

białoruskim dla czertwonoarmiejców. 

— 0 


Ukraini acjn. 


Lwów, 12 sierpnia 
komunistyczna komisja centralnej 
Ukrainy postanowiła przeprowadzić u- 
krainizacjię władz i urządzeń w jak 
najkrótszym czasi czasie, 


I tam < brażdżą. 


Lwów, 12. sierpnia. 
Policja londyńska . doko- 
nala szeregu rewizji w iednej z 
dzielnic zamieszkałych przez cu- 
dzoziemców, przyczem wykryto 
dokumenty. stwierdzające  istnie- 
nie szeroko rozgałęzionego komu- 
nistycznego ruchu ; propagando- 
wego wśród armie 
— o 


Propaganda gt. Włuszech. 


Łwów 12 sierpnia. 
Śledztwo w sprawie wykrytej w 
Medjolanie organizacji komunistycznej, 
na której czele stał były poseł komu- 


nistyczny, Terrazini, wykazało ścisły 
związek tej organizacji z Moskwą i 
propagandą / sowieck'ej  międzynaro 
dówki. 


Stwierdzono, że pomimo zapewnień 
lojalności ze strony ambasadóra so- 
włeckiego w Rzymie, trzecia między- 
narodówka przygotowywała  nsilnie 
wzmożenie akćji na terenie Włoch. 

—LMÓ. La 


Organizacja rewclucyjna. 
Lwów, 12. sierpnia. 
- „Morning Post“ donosi z Bia- 
łogrodu o wykryciu szeroko foz- 
gałęzionej macedońskiej organł- 
zacji rewolucyjnej. Wszyscy 
przewódcy zostali aresztowani. 


Konferencja prasowa. - 


Dnia 15 bm. otwarta zostanie w Sinaja 
konferencja prasowa Małej Ententy. 


+wień witających z całem 
Gmi O mi 


„GAZETA LWOWSKA* 


z dnia 13. sierpnia 1925. 


Sokoli amerykańscy we Lwowie. 


Lwów, i2. sierpnia. 
Godzina 22 m. 20. Plac przed 
awoftem zapełnia Się coraz W 
cej. Nieliczne na razie grupy 
czą się i powoli zamieniają się w 
tłum. Lewe wejście dworca jest 
uroczyście przystrojone zielenią i 
chorągwiami. Stamtąd zjawią się 
Sokoli amerykańscy. 
Wspaniałe sklepienia naszego 
dworca toną w powodzi elektry- 
cznych Świateł, Od arkady do 


"arkady zwieszają się gitlandy 


świeżej zieleni. Na każdym pila- 
strze widnieje herb miasta Lwo- 
wa lub Rzplitej Polskiej. Ludzi 


mnóstwo. — Ustawiły się szya-- 


przybyli przedstawiciele 

zjawiły się zwarte 
kadry Sokolstwa naszego, 
ustawiła się również muzyka 
woiskowa, a pociągu jeszcze nie 
widać. Dopiero w kwadrans po 
oznaczonym terminie zbliża się 
powoli łańcuch wozów  kolejo- 
wych od Strony Krakowa. Napię- 
cie oczekujących dosięga szczy- 
tu. Nagle zrywa się burza gwal- 
townych z całego serca płyną- 
cych okrzyków > 

Pociąg przystaje. Z okien wi- 
dać ludzi rozmaitego wieku o- 
dzianych w zwykły strój cywilny. 
O tem, że są sokołami Świadczy 
tylko czerwona opaska na ika- 


lery, 
władz, 


Apeluszach z napisem: Sokoli: z 


Ameryki. Orkiestra wojskowa 
gra nasz hymn narodowy, wśród 


i niezwykle podniosłege nastroju 


zebranych. Drogim naszym go- 


, ściom wręczają urocze Lwowian- 
ki bukiety wspaniałych kwiatów. 


Następnie wszyscy udają się do 


| auli kolejowej, gdzie rozpoczyna 


"się serja serdecznych  przemó- 
wyla- 


Randlujmy z Grecją, 


Lwów, 12 sierpnia. 
P. Śliziński, reprezentant Targu po- 
znańskiego w Grecji donosi o utwo= 
rzeniu się w Atenach z iego inicjaty- 
wy Izby grecko-polskiej mającej na ce- 
lu nawiązanie stosunków eksportowo*- 


importowych pomiędzy obu krajami. 


W akcji tej przyjęli udział inź. An- 
drycz i sekretarz poselstwa Ptaszyń - 


"ski. 


Ze strony greckiej wchodzą A. Cha- 
dikiriakos, b. minister narodowej eko- 
nomji, prezydent związku  greck ch 
przemysłowców Stamatopułos, poważny 
przemysłowiec Hudaveroglus, Nasias, 
Mineyko, dr. Warwaresu oraz inni wy- 
bitni przedstawiciele tamtejszych sfer 
gospodarczych. 

Oficjalne otwarcie powyższej lzby 
nastąpi w najbliższych dniach w Ate- 
nach. 

Byłoby wskazane, aby przemysłow- 
cy i kupcy polscy zainteresowani w 
eksporcie do Grecji poparli nowo pow- 
stałą Izbę, zapisując się na cz!onków 
tej instytucji, celerm rozszerzenia pol- 
skiego eksportu w Grecji. 

Bliższych informacji udziela Miej- 
ski Urząd ‘Targu Poznańskiego, Poznań 
ul. Głogowska 36-37. 


Q 


Nawiązanie stosunków. 


Lwów, 12 sierpnia. 
Stosunki dyplomatyczne pomiędzy 
Jugosławią a Turcją zostały ponownie 
nawiązane. Jussuf Ismeth, dyrektor od- 
działu politycznego w Angorze zamia= 
nowany został posłem tureckim w Bia- 
logrodzie. 


— L 


niem, z całą serdecznością przy- 
byszów z za Oceanu. Przemawia* 
li: wojewoda Garapivh, prezydent 
Neumann, gen. Linde, dr. Czar- 
nik. prezes sokolstwa Małopol- 
ski. Odpowiedział mu pułk. Sta= 
rzyfński, prezes sokolstwa ame- 
rykańskiego, prowadzący wycie- 
czkę amerykańską. Trudno opi- 
sać serdeczny nastrój, jaki teraz 
zapanował. Raz po raz rzucają 
gorące okrzyki. Wśród obecnych 
zduważyliśmy ponadto dyrektora 
kolei ktwowskich inż. Prachtla- 
Morawiańskiego, szefa sekcji ko- 
lejowej Youngę, naczelnika sta- 
cji dworca głównego p. Giłleka, 
dowódców pułków lwowskich, 
szefa sądu Czerwińskiego i wielu 
innych. Po tem serdecznem po- 
witaniu udali się nasi goście do 
Szkoły Kadeckiej, skąd jutro o 
godz. 9 wyruszą ku płycie Nie- 
znanego Żołnierza, ażeby złożyć 
hołd bohaterom „polski. 


Do Polski wybrało się przeszło 
300 osób. Do Lwowa przyjechało 
jednak tylko 186 osób, gdyż wielu 
z przybyszów rozjechało się po 
l drodze do swoich mieisc rodzin- 

nych. Wszyscy jednak zbiorą się 
później w Warszawie, która sta- 
nowi końcowy etap ich piel- 
grzymki no Polsce. Następnie 
z początkiem września nastąpi 
powrót do Ameryki przez Rottee- 
dam. Niektórzy jednak pomimo 
tego zostają w ROBA jeszcze rok 
*+ dłużej. M 


Prezydjum Magistratu, komunikuje: 
ant w ratuszu z okazji przybycia „So- 
kolów“ polskich z. Ameryki odbędzie się 
we śródn a godz. 20, A nie jak podano w 

i żdziennik ach, o godz. 


Jugosławia a Watykan. 


Lwów, 12 sierpnia. 
Rokowania rządu jugosłowiańskiego 
w sprawie zawarcia końkordatu Jugo- 
sławji z Watykanem przybierają pomy- 
ślny obrót. Uzyskano porozumienie w 
sprawie kilku spornych dotychczas pun- 
któw. 


Mieudała spekulacja. 


Lwów, 12. sierpnia. 
Z Łodzi donoszą: Sytuacja wałuto- 
iwa uległa w Łodzi polepszeniu. Kupcy 
i przemysłowcy spodziewają się, że w 
najbliższym czasie sytuacja powróci do 
normalnego stanu. 
ad 


Układ rozjemczy. 


Lwów, 12 sierpnia. 
W niemieckim urzędzie  zagrani- 
cznym został podpisany przez ministra 
spraw zagranicznych Stresemańna oraz 
przez estońskiego ministra spraw za- 
granicznych Pustę  niemiecko-esteński 
układ rozjemczy. 


NNG ——>— 


Odkryty zamach. 


Lwów, 12. sierpnia. 
Odkryto plan zamachu na króją hisz- 
ręńskiego. Zamach miał być wykonany 
z okazji odwiedzin przez króla miejsco- 
wości Sł. Sebastiano. Pewien anarchista, 
jakoteż jego towarzysz Zostali areszto- 
wani. 


maj 2 DŻ 


śtudja medyczne. 
Łwów, 12 sierpnia. 
Austrjackie ministerstwo oświaty 
przedłużyło czas trwania studjów me- 
dycznych z 10 półroczy na 12. Rozpo- 
rządzenie to ma wejść w życie w roku 
| akademickim 1926—27. 
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G Marokko. 
Lwów, 12 s'erpnia. 

Z Paryża dzmoszą : At rzym. 
„Tribufży*, oŚwiańcza, Ki P pokój 
z Abd-el-Krisrem ni. moż: być za- 
war y bez udziału Włoch : że Włochy 
w żadnym raze ne zrezygnują ze 
swoi h praw w tym względzie, wy- 
wołał bardzo wielk e wrażenie. W ko- 
łach politycznych informują, że artykuł 
„Tribuny* jest echem dyplomatycznej 
a ji, z jaką już prze: kilku dn ami 
Mussolini wystąpi w Paryżu i Ma- 
dry.ie. Kategoryczne żądanie Musso- 
lini go co do udziału.w rokowaniach 
z Abd-el Krimem ma być główną 
przyczyną faktu, że rokowania nie 
mogły się rozpocząć bezpośrednio 
po zakończ niu madryckiej konferen- 
cji z p. Malvy i Primo de R vera, 
Prasa francus a bardzo żywo zajmuje 

się stanowiskiem Włoch. 
Primo de Rivera przesł.l tządowi 
francuskiemu depeszę, w której do- 
aosi, Że z .łosił się do nego emisi- 
'rjusz wysłany wedlug jego własnych 
sł.w przez Abd-el-Kr ma i oświad- 
|Czył, że przewódca Riffenów przy- 
stąpi do rokowań dopi:ro po uprze- 
dniem uznaniu niepodl:głości Riffe- 


nów. 
prdcia sę s, 


„Rerolot”, 


Lwów, 12. sierpnia. 
Warszawa, 11. sierpnia. 
Towarzystwo Polska Linja 
"Lotnicza „Aerolót* S. A. w bie- 
żącym miesiącu otwiera linię ko- 
munikacji powietrznej Warsza- 
wa via Puck do Kopenhagi. Linję 
tę będą obsługiwały samoloty 
trzymotorowe, sporządzone całe 
z metalu (DuraHuminium) wyra- 
biane w Szwecji. Samoloty będą 
amieścić poza pilotem i mechani- 
'kīem po 9-ciu pasazćrów. 
Pierwszy lot komisyjny Ware 
szawa—Kopenhaga odbędzie się 
około 15. bm. 


Wybuch x N Jorku. 


Lwów, 12. sierpnia. 

E W jednym z domów wscho 
dniej dzielnicy miasta eksplodo- 
wały dziś dwie bomby, przyczesm 
około 12 asób zostało cieżko ran- 
nych, więle sklepów / zniszczo- 
nych. a szyby na kilku ulicach 
wybite. Mieszkańców całej dziel-- 
nicy ogarnęła panika. Musiała in- 
terwenjować policja, . przyczem 
przyszło do gwałtownego starcia. 

gt eksplozji nieznana. 


Zagadkowa morderstwo. 


Lwów, 12 s'erpnia. 

w pobliżu miejscowości Woszmia- 
ny, w pow. święciańskimt na piacówce 
nr. 2 zastrzełony został kulą karabi- 
nową szeregowiec 10 komp. granicznej 
Witold Bileranis. 

Placówka nr. 2 ustawioną jest o 
20 kroków od granicy litewskiej. W 
miejscu tem zdarzył się już drugi wy- 


padek zabójstwa polskiego strażnika 
granicznego. 
Władze ` powiatu  święciańskiego 


wdrożyły dochodzenie celem ustalenia, 
czy Bileranis zginął od kuli, pocho- 
dzącej z terytotjum Litwy kowieńskiej, 
czy też zamordowany został przez 
miejscowych bandytów. 


| oz p, p 
' PAMIĘTAJMY O'CELACH I ZA- 
PANIACH TOWARZYSTWA 
SZKOŁY LUDOWEJ. 


Trzęsienie ziemi w Meksyku. 


Lwów. 12. sierpnia. 

Z Londynu donoszą: W Meksyku 

nastąpiło trzęsienie ziemi. Trzy budu- 

jące się domy zawaliły się. Pracujących 

w tych domach 6 robotników poniosło 
śmierć, kilkadziesiąt ciężko rannych. 


Z TEATRU WIELKIEGO. 


Gościnny występ Kazimierza 

Junoszy Stępowskiego. 

Lwów, 12. sierpnia. 

Komedja Alfreda Savoir'a „Ósma 
żona  Sinobrodego*, znana jest we 
Lwowie dobrze z czasów Justiana, mi- 
mo to wypełniła i wczoraj widownię 
teatru. Nie mogło być inaczej. Pan 
Stępowski i Lwów zdobył całkowicie. 
Płeć t. zw. piękna i brzydką — no- 
menklatura nie zupełnie trafna, ale u- 
święcona prawem zwyczajowem. Zdo- 
był, bo zdobyć musiał. Zniewala w 
grze jego przedewszystkiem ogromna 
kultura towarzyska. Nie „robi* on pa- 
na. ale jest nim istotnie we wszyst- 
kiem: w ruchach, wyrazie twarzy, to- 
nie mowy. Dodajmy talent, inteligencję, 
a dospiewać sobie łatwo, co wyniknąć 
może z podobnego zespołu charakte- 
rystycznych rysów. Kreacja artystyczna 
pierwszej klasy. Tak rzecz się miała 
i wczoraj: Brown Stępowskiego 
był doskonały, przykuwał do siebie 
uwagę widzów, gdy mieszył i gdy 
mu się na płacz zbierało. Realistyczna 
jego gra, czysta, bez skazy musi zy- 
skać powszechne uznanie i krytyki fa- 
chowej i widzów. 

P. Leonji Rasińskiej można szczerze 
pogratulować roli przebiegłej Monny. 
Grała przepięknie. Obok tej pary wy- 
mienić należy pp. Niemirycz i Janko- 
wską oraz pp. A i Nawrockie- 
go. Reżyserja p. Rasińskiego bez za- 


p. 


rzutu. „Michał Roile. 
Obcy o nns. 
Lwów, 12 sierpnia. 
Dowodem, że sytuacja finansowa 


Polski interesuje w Źnacznej mierze za- 
granicę są liczne głosy prasy obcej: 
I tak n. p. włoski miesięcznik „La vita 
italiana“ zajmuje się Polską w artyku- 
le p. t. „ił risanamento finanziaro del- 
la Polonia“. Przypominając starodawne 
węzły przyjaźni łączące Włochy i Pol- 
skę, autor porównywa Sanację finansów 
Polski z cadem nad Wisłą, który za= 
trzymał i zwyciężył nspaśc bolszewi- 
ków. Ciężkie ofiary, które Wł. Grabski 
nałożył na kraj, dały dobre reznitaty. 

Polska jest obecnie narodem o zło 
tej walucie. Zapasy złota i walnt ob- 
cych wciąż się powiększają. Aby osiąg- 
nąć te wyniki, minister Grabski prze- 
zwyciężył trudności niesłychane, musiał 
żądać i otrzymał władzę dyktatorską. 
Obecnie widzi się już skutki polityki 
rządowej. Ludność zaczyna oszczędzać, 
gdy przedtem szerzyła się niezdrowa 
spekulacja i bezmyślne wydawanie pie- 


niędzy. Jednakże Polska niezupełnie. 


jeszcze rozwiązała problemat gospodar- 
czy. Potrzebuje kapitałów zagranicznych 
dla wyzyskania swych olbrzymich bo- 
gactw naturalnych. Przemysł jest zaha- 
mowany przez brak pieniędzy. 

Autor powołuje się na następujące 
prace Polaków: Z. Pietkiewicza „Eco- 
nomical Situation of Poland“, I. Dmo- 
chowskiego: „Les problemes economi- 
ques de la Pologne" , Adam Piasecki. 

„Comment la Pologne a asseigni ses 
finances“. Podziela zdania autorów pol- 
skich, że Polska zwyciężyła w wysilku 
swym, bo- miela bogactwa Raturalne. 
Polsk , posiada to, czego nam brakuje 
zboże, węgiel i drzewo. W  kwestjach 


„GAZETA LWOWSKA“ z dnią 13. sierpnia 1925. 


Co dzień niesie! 


Administracja „Gazety Lwowskiej" przyj- 
muja ogłoszenia tylko przy równoczesnem 
złożeniu gotówki. 


Sroda, 12 sierpnia. Rz. kat. Klary. 
Gr. kat. Syły. 
oma | jaa 


deatry na dziś ùi jutro. 


1EATR WIELKI: 

Gościnne występy artysty scen warszaw- 
skich p. Kaz. Junoszy-Stępowskiegu. 
Środa, dnia 12. bm.: „Ósma żona Sino- 

brodego', komedja w 4 aktach Alfreda 

Savoir'a. 

Czwartek, dnia 18. bm.: „Ósma żona 
Sinobrodego', komedja w 4 aktach Alfre- 
da Savoir'a. 

Początek przedsiawięń punktualnie o 
godz. 7.30 wieczorem. 


Premjer Grabski lekko zaniemógł. 

Poseł polski w. Sztokholmie, Wysocki, 
przybył do Warszawy w sprawach urzę- 
dowych. 

Baczność Legjoniści! Związek Legjoni- 
„slów Okręg Lwów, weźmie udział w nie- 
dzielę dnia 16. bm o godz. 10 rano w u. 
roczystości otwarcia Związku Strzeleckie- 

;» na Sygniówce. Wzywa się wszystkich 
cióików do stawienia się na zbiórce na 
Ygniówce o godz. 9.30 rano. 
| Jaglica (trachoma) a emigracja do 
| Ameryki. Wydział Międzynarodowego 
| Biura Pomocy Emigrantom (International 
. Emigration Service) przy Polskiem Sto- 
. warzyszeniu Młodych Kobiet zwrócił się 
do Polsko- Amerykańskiego Komitetu Po- 
. mocy Dzieciom w sprawie podjęcia się 
jeczenia w zakładach Komitetu w War- 
szawie i w Śremie chorych na jaglicę 
| dzieci tych rodzin, które zamierzają wy- 
emigrować do Stanów Zjednoczonych A- 
: meryki Pólnocnej. (Jak wiadomo przepisy 
emigracyjne amerykańskie zabraniają 

Piorun. W cząsie burzy, która w nie- 
dzielę przeszła nad naszem miastem, 
: wpadł piorun do komina realności przy 
ul. Żółkiewskiej |. 12 i żadnej szkody nie 
wyrządziwszy, uszedł w ziemię. 
wstępu na terytorium Stanów Zjednoczo- 
nych osobom dotkniętym jaglicą — ostat- 
nio. takie same  obostrzenia wprowadził. 
| rząa Argentyny). Energiczne zwalczanie 
'luglicy w Polsce jest więc niezbędne za- 

równo ze względu na żywotne interesy 
z emigrantów, jak i Państwa. 
———0O)-— 


"niedzielę zaton ł niewidziany przez niko- 
go na stawie „Świteź” 15-letni uczeń: fry- 


| (v) Topielec = Świtezi. Jeszcze w 
Juljan Gulewicz: „GZ DRA |.) mdb la ze ai) IB _4 z 


i zjerski, 


I publicznych publicznych niezależną jestrodiraptanio | vczeemia <Ooteki Laoitałów zaoragicz: jest od zagrani- 
cy; przeto jest gospodarczo pewna i 
może iść o własnych silach. 
Przykładem opinji prasy amerykań - 
skiej o Polsce jest obszerny artykuł 
H. Gliwica, zamieszczony w amerykań- 
skiem piśmie „The Foreign Securities 
Investor.* Autor. Stwierdza że w lecie 
| r. b. Połska ma już poza sobą ciężki 
| okres odbudowy powojennej i dowodzi 


m ET EEN 


cyframi, że dochody państwa w pierw- 
zzym kwartale b, r. przewyższyły roZ- 
chody o 41 miljonów złotych. Zagra= 
niczne długi Polski wynosiły ogółem 
w styczniu b. r, miljard 60 miljonów 
złotych, czyli około 320 miljonów do- 
łarów. Z tego płacono Ameryce w czerw“ 
cu 500.000 dolarów, następna taka Sa- 
ma rata przypadnie 15 grudnia r. b 
Potem raty będą się corocznie powięk- 
'Szały aż do r. 1930 poczem Pol- 
ska będzie płaciła Ameryce rocznie 9 
milionów dolarów, aż do nregulowania 
długu wobec rządu amerykańskiego. 
Wewnętrzne długi Polski są nie- 
zwykle małe, gdyż wynoszą na głowę 
około 15 dolarów. Warunki finansowe 
kolei państwowych są zadowalające 
gdyż koleje wystarczają sobie z małą 
pomocą rządu na ulepszenia. System 
kolejowy zdobył sobie pochlebne uzna- 
mie najznakomitszych ekspertów. 
Głównym czynnikiem, powstrzymu= 
“jącym rozwój dobrobytu Polski jest 
brak kapitałów, tamujący rozwój prze: 
mmysłu i rolnictwa, które będą w znacz- 
nej mierze zależały od zdobycia przez 
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poszukiwania przez policję doprowadziły 
do znalezienia kompletnego ubrania oraz 
bielizny zaginionego w jednej z kabin 
kąpielowych. Wobec powyższego zarzą- 
dzono poszukiwania na dnie stawu, które 
jednakowoż dały wynik negatywny. Po- 
stanowiono wreszcie w celu odszukania 
zwłok spuścić wodę ze stawu. Obeszło się 
jednak bez tego, gdyż wczoraj przed po- 
ludniem zwłoki Gulewicza wypłynęły. 
Matka denata jest dozorczynią w Pasażu 
Mikołasza. 
= (v) Włamanie do kiosku. Przy ul. Gro- 
deckiej obok dworca czerniowieckiego nie- 
wiadomi sprawcy po włamaniu się do 
kiosku przez wyrwanie deski w tylneż 
ścianie skradli większą ilość tytoniu, cze- 
kolady oraz 20 zł. gotówką. Łączna szko- 
da wynosi około 200 zł. Dochodzenia za- 
rządzono. 

(v) Torbę z narzędziami monterskiemi 


' skradł nieznany sprawca Janowi Marko- 


wi, monterowi Polskiej Spółki telefonicz- 
nej, zam. przy drodze Wuleckiej l. 148 
gdy był zajęty naprawą sieci telefonicznej 
na wspomnianej drodze. Strata wynosi 
około 40 zł. Dochodzenia zarządzono. 

(7) Do szpiłala powszechnego przy: 
wieziono:  Fątarę Małgorzatę, zam. w 
Stryju, uderzoną w glłuwę twardym na- 
rzędziem przez niejakiego Nazalewicza. 
Żminkowską Annę, służącą, zam. przy ul. 
Piekarskiej 1. 16 z oparzeniami na twarzy 
i lewej ręce skutkieni eksplozji spirytusu 
zapalanego pod kuchnią. 

(v) Do azesztów policyjnych zostali 
oddani: Peirak Władysław, zam: przy ul. 
Wyspiańskiego 1. 11 za kradzież chleba 
„e straganu przy pl. św. Antoniego. Me- 
chel Reinbach, lat 15, zam. w Rzeszowie 
za kradzież portfelu z gotówką 4.40 zł. 
w lokału Banku Polskiego na szkodę Mi- 
kołaja Mikuliszyńha, zam. ul. Lenatrowi- 
cza l. 7. Kazimierz Dziurzyński, lat 17, 
notowany i karany, zam. przy ul. Na 
Bajki 1I. 11 za w yYwołanie awantury w 
stanie pijanym na ul. Sykstuskiej. Piotr 
Gofryk, rodem z Bortnik, Marja Doreuko 
rcdem z Poczep pow. Złoczów i 
Stein, rodem z Pacanowa, pow. Słoipnieki, 
wojew. kieleckie, wszyscy bez miejsca 
zamieszkania za. włóczęgostwo. Kohaniwk 
Franciszek, rodem z Nowej Wsi, powiat 
Nisko, bez stałego miejsca  zumieszkania 
i zajęcia , za żebraninę. 


Osobiste. Redaktor naczelny „Gazety 
Ludowej" w Katowicach; p. Stanisław 
Bernatt, rodem z majątku  Dyss ziemi 


uniwersytecie w 


Lubelskiej uzyskał na 
iilozofji summa 


Monachium stopień Dr. 
cum laude. 


przemysł polski kapitałów zagranicz- 
nych. Uzyskanie przed kilku miesiąca- 
mi 35 miljonów dolarów pożyczki w 
New Yorku było powitane w Polsce; 
jako dowód zaufania i zainteresowania 
się Ameryki. 

Panuje ogólna opinja w Polsce, że 
dla dobrobytu całego kraju należy po- 
większyć kapitał, przez zaciąganie za- 
granicznych ioa ek handlowych. 


< t pame —— 


Z sali sądowej 


Rozprawa, która budzi 
zainteresowanie, 


Lwów, 12 sierpnia. 
W dwudziestym dziewiątym dniu 
rozprawy auskultant dr. Piotrowski 


odpowiadał na pytania obrony i My- 


kytyna, uznając wszystkie twierdzenia. 
tego ostatniego za wyssane z palca 
Z obu stron przejawiało się pewne 
podniecenie i zdenerwowanie, następ= 
Stwem czego było skazanie dr. Piot- 
rawskiego oraz adwokatów dr. Lan- 
daua i dr. Dattnera na grzywny. Ze- 
znania aplikanta Blaszkego pokrywają 
się z zeznaniami dr. Piotrowskiego, świa- 
dek Maryniak natomiast nie pozosta- 
wał w harmonji z twierdzeniami swe- 
mi w śledztwie. Ządaniu obrony za- 
rządzenie konfrontacji ins. Piątkiewicza 


z Maryniakiem trybunał odmówił, ze- 


zwalając na powrót Piątkiewicza do 
Warszawy. 


Tene’ 


| ski, 
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Polski handel. 
Lwów, 12 sierpnia. 

Podajemy ne pedstawie informacji kół 
kompetentnych kilka bardzo ciekawych 
szczegółów o handlu Polski z zagranicą. 

W ciągu 1924 handel pomiędzy Polska 
a krajami Egiptu i Sudanu Ńie Spotykał 
się z większemi trudnościami, gdyż za- 
równo produkty tamtejsze znajdowały 
chętnych nabywców w Połsce, jak i pro- 
dukty polskie miały stosunkowo liiwy 
zbyt na tamtejszym rynku. Ogółem przy- 
wieziono z Egiptu i Sudanu do Polski 154 
ton towaru, wartości 3.671 tys. zł, to sta- 
nowi 0.3 proc. ogólnego przywązy do Pol: 
ski. Wywieziono natomiast z Polski 1.619 
ton towaru wartości 588 tys. zl, przewaz- 
nie galanterji, wyrobów włókienniczych 
i rozmaitych drobiazgów. 

Ze względu na to, że rynek efipsko- -SU- 
dański nigdy nie był i nie jesi dasta- 
tecznie nasycońy przez towary pochudze- 
nia europejskiego, wywóz z Polską do tych 
krajów spotyka się z dobrą konijunkturą, 
która ńlestety w roku ub. nie Żosłał Ía wy- 
zyskāna, jak świadczy o łem cyłra, niedo- 
boru polskiego bilansu iego handlu w wy- 
sokości 3.083 tys. zł." 

Handel polsko- grecki: Obroty handlo- 
we między Polską i Grecją w r. ub. byly 
bardzo szczupłe. Mimo wielu. wspólnych 
interesów, jakie mogą oba te kraje.lączyć 
w trwały stosunek wymiany hahdłowej, 
nie podjęto z żadnej strony wydatriej- 
szych  usiłowań w kierunku nawiązania 
tego kontaxtu. W ciągu r. 1924 przywie- 
ziono z Grecji do:Polski zaledwie 421. tom 
towaru warlości 726 tys. zt, 


co stanowi: 


Q.1 proc. ogólnego przywozu do Polski, na=. 


tomiast wywieziono z Polski do Grecji 'za.- 
ledwie 64 tony towaru, minimalnej war 
tości 88 tys. zł. Z cyfr tych widać daleko 
idące zaniedbanie wzajemnygł. stosunków 
handlowych, tem większe ze: strony».Pol- 
że deficyt handlu polsko-greckiego 
wynosi 638 tys. zł. na niekorzyść Polski. 

Handel polsko-norweski: Norwegia jest 
krajem, który posiada wszelkie dane na 
to, aby być dobrym odbiorcą towarów, któ 
rych nadmiarem Polska dysponuje. Sto- 
sunkowa bliskość Norwegji, oraz łatwość 
z jaką można się dostać do jej portów po- 
zwała przewidywać wydatny rozwój sto- 
sunków handlowych, pomiędzy Polską a 
Norwegją. W ciągu r. 1924 przywieziono 
z Norwegii do Polski 11.666 ton towaru 
(przewaźnie śledzi), wartości 3884 tysiące 
zl, co stanowi 0.3 proc. ogólnego przywo- 
zu do Polski. Wywieziono natomiast Z 
Polski do Norwegji 19.107 ton towaru 


, (przeważnie węgla i zboża) wartosci 5.418 
i tys. zł., 


ti. 0.4 proc. ogólnego wywozu z 


Polski. Należy przewidywać, -iż z po- 


*wsłaniem polskiej floty handlowej obroty 


te znacznie się zwiększą oraz, że w Zzwiaą- 

zku z tem wzrośnie nadwyżka biłansu 

handlowego Polski, która za rok 1924 wy- 

nosiła w tym handlu 1.654 tys. zł. 
ZEE, mm 


@ryglnalna reklama. 


Lwów, 12. sierpnia. 

Jedyna w awoim rodzaju. reklama 
świetlna, niewidziana nawet w ojczyźnie 
swojej, w Ameryce, zachwyca od pewnego 
czasu co wieczór przechodniów na wiel- 
kich bulwarach paryskich. Jedna z firm 
samochodowych, która postawiła sobie za 
punkt ambicji skuteczną kunkurencje Z a- 
merykańskim królem automobilowym. Fore 
dem. wydzierżawiła poprostu wieżę Kitfla 
i używa jej olbrzymich wiązań metąję- 
wych do celów reklamowych, za co płaci 
pokaźną sumę kasie miejskiej. Smukła, £e- 
lazna wieża, górująca przeszło 5800-metro- 
wą wysokością nad całym Paryżem, zosta- 
ła zamieniona w jedną elektryczną pochod- 
nię. Jak bajkowy słup Świetluy odcina się 
wieża-olbrzym na tla ciemnego niobo, dzię- 
ki miljardom lampek czerwonych, £ólycih 
i niebieskich, które migocącemi promienia- 
mi rozjaśniają ciemnońci nocne w obwo- 
dzie wielu kilometrów. Ten wspaniały wi- 
dok jest przedmiotem obserwacji misss- 
kańców wszystkich dzielnie miljoekowege 
miasta. Z większej odległości cryni Gwie= 
cyca wieża wrażłenie jakiejś fantastycznej 
komety, silniejszej od wszystkich gwiazd 
firmamentu razem wziętych. Ponad sta ro- 
bcotników miało przez ośm dni co do ropo- 
ty, ażeby przygotować tó olbrzymie wido- 
wisko ogdiowe. Nie mniej, jak 200.009 lam- 
pek elektrycznych różnych kształłów roz- 
mieszczono na powierzchni pięciu kwadra 
towych kilometrów wiazań wieży. Do o- 
świetlenia wszystkich lampek musiano 
stworzyć źródło energji o sile 15006 koni. 
Dynamo-maszyny. umieszczona BA dru- 
giem piętrze wieży. wraz M siecią drutów 
elektrycznych ważą tylko 15 ton. Na sa- 
mym szczycie wieży umieszczono 6 kolo- 
salnych lamp łukowych i gigantycznych 
różmiarów tablicę reklamową” z nazwi- 
skiem fabrykanta samochodów, który wy- 
dzierżawił wieżę Eiffla. 


; 


„GAZETA LWOWSKA“ _z dnia 13. sierpnia 1925. 


OGŁOSZENIA 


UZNANI Z1 ZMAREKG). 


T. IV. 722/257. Micha? Dmuchała z 
Męcisziwa Żo nierz 1 p. obr. kr. rozSzar- 
pany zost:ł przez pocisk armatni w reku 
1915 na froncie włosk m. Wzywa się 
każdego o udzielenie sążowi lub knra- 
torowi dr Bronistawowi Galeckiemu w 
Tarnowie wiadomości o zag nionym, Mi- 
chała Dmuchaąłę wzywa się ¿by turejszy 
sąd uwiadomił o swem życiu do dnia 15 
grudnia 1925, 

Sąd okręzowy Oddział IV. 

Tarnów, 14 “ipei 1925, 6470 


T- 1V. 1538/24/5. Edykt. Franciszek Li- 
szkiewicz syn Mi. hała i Kat .rzyny z Wo- 
lińskich ur dzony w Fot ku pow. Krosno 
10 maja 1887 żołnierz 45 pp, był na fron- 
cie serrsk m i miał się dostać do nie- 
woli z kicem 1919 roka od ąd słuch o 
nim zaginął Celem uznania powyższego 
za zmarłegc wzywa się o przes anie w 
ciągu 6 mies ęcy od dn a ogłoszenia e- 
dyktu. wiidomości o zaginionym sądowi 
okręgowemu w Jaśle. 

Sąd PRIEFONTY Oddział IV. 

Jasło, dnia 31 maja 1925 6462 

T. IV. 46/25/4. Edykt. Franciszek Raś 


syn Macieja i Marjanny z Urbaników, 
urodzony w Odrzykoniu 12 paźdiernika 
1885 żołnierz 18 p. posp. ruszenia był na 
froncie rosyjskim a od 1915 r. słuch u 
mim zaginął. Celem uznania powyższego 
za zmarłego wzywa si; o przesłanie w 
ciągu 6 miesięcy od ogłoszenia edyktu 
wiadomości o z.ginionym Sądowi okrę- 
gowemu w | śle. 

Sąd je 024 Oddział IV, 

Jasło 31 maja 1925 


T. 418/24/5. Jan Sereda, urodzony 23 
maja 1871 w Dyniskach, jako podwoda cy- 
wilna z twierdzy przemyskiej od r. 1916 
nie daje znaku życia. Celem uznania go za 
źmarłego i rozwiązania małżeństwa wzy- 
wa się, aby do pół roku od ogloszenia u- 
dzielono wiadomości o nim Sadowi albo 
adw. drowi Atlasowi Józefowi we Lwowie. 

Sąd okręgowy cywilny. Oddział VII. 

Lwów, dnia 26 maja 1925. 6449 


T. 47/26/7. Teodor Bałusz, rok urodze- 
nia 3 lutego 1872 w Żelechowie jako żoł- 
merz % p. ułanów b. wojsk austr. vd 1914 
nie daje znaku życia. Celem uznania go 
za zmarłego wzywa się, aby do pół roku 
Gd ogłoszenia udzielono wiadomości o nim 
Sądowi. 6450 

Sąd okręgowy cywilny. Oddział VII 

Lwów, dnia 25 maja 1925. 


6461 


T. 5/24/4. Wdrożenie postępowania ce- 
iem uznania za zmarłego. Magdalena Bur- 
da wniosła o uznanie za zmarłego jej bra- 
ta Stanisława Burdy z Czukwi. Z zaprzy- 
siężonych «œ zeznań wnioskodawczyni i 
świadka Marcina Sitasza, popartych po- 
świadczeniem urzędu gminnego w Qzukwi 
z dnia 23 marca 1925 wynika, że Stani- 
sław Burda w r. 1914 z pierwszą mobili- 
zacją poszedł do wojska austr., służył w 13 
komp. 38 p. obrony krajowej a przed 
upadkiem Przemyśla w zimie r. 1914/15 
zacborował. Od tego czasu wszelki ślad 
o nim zaginął i zachodzi domniemanie, że 
nie żyje. Na podstawie ustawy z 31 mar- 
ca 1918 N. 128 Dzpp. wdraża się postępo- 
wanie celem uznania za zmarlego Stani- 
sława Burdy. Wydaje się przeto ogólne 
wezwanie, aby udzielono Sądowi lub ku- 
ratorowi dr. Stanisławowi Wojtasiewiczo- 
wi wiadomeści o powyż wymienicnym. 
Sąd tutejszy na ponowną prośbę po dniu 
1 sierpnia 1926 rozstrzygnie o uznaniu za 
zmarłego. 6451 

Sąd okręgowy. Oddział V. 

Sambor, dnia 24 lipca 1925. 


T. 204/24. Oleksa Romanko, 
7 e. 1882 w Perehińsku, 
uusirjacki w niewoli rosyjskiej zmar? tam- 


urodzony 
jako jeniec 


że w 1918 lub 1919 roku. Wiadomości 0 
nim udzielić należy adw. dr. Kałuskiemu, 
którego się ustanawia obrońcą węzla mał- 
żeńskiego nieobecnego lub tutejszemu Są- 
który po sześciu miesiącach wyda 


diji, 6459 


„aleczne orzeczenie, 
Sąd okręgowy. Oddział IV. 
Stryj, 24 lipca 1925. 


T- 120/25. Edykt. Franciszek Sacała, 
syn Mateusza i Marjanny, urodzony 2-g0 
września 1374 w Rogoźnie, zamieszkały 
w Zalipiu ad Przemyślany, służył przy 
19 p. p. austr. obrony krajowej, brał u- 
dział w obłężeniu twierdzy Przemyśl, 


Redaktor naczelny: JERZY KONA HSKI. 


Bedaktor odpowiedzialny: STANISŁAW MENCZEL. 


N 
a 
wzięty do niewoli ukrywał się w Przemy- 
ślanach podczas inwazji zaraz po upadku 
twierdzy, s poczem sóddalil_się z Przemy: Mng zapisie auo viii ayr agieren e. oai TOŻ PO mama uwaa awe poczem oddalił się z Przemy- 


ślan i od tego czasu Mema o nim wado- 
mości. Wdraża się postępowanie celem u- 
smania go za zmarłego. Ogłasza się we- 
„wanie, aby najpóźniej do 6 miesięcy od 
dnia ogłoszenia edyktu w gazecie, udzie- 
lcno Sądowi wiadomości o zaginionym, a 
jego wzywa .się, by w Sadzie się zgłosił, 
lub dał o sobie znać. 6458 

Sąd okręgowy. 

Brzeżany, 3 czerwca 1925. 


T. 90/25. Edykt. Iwan Kubarycz, syn 
Michała, urodzony 29 lutego 1884 w Zol- 
czowie i tam zamieszkały służył od roku 
1915 przy 35 p. strzelców austr., w sierp- 
niu lub wrześniu 1916 raniony w brzuch 
i wedle zeznań świadków zmarł  Wdraża 
się postępowanie celem ustalenia dowodu 
śmierci. Ogłasza się wezwanie, aby najpó- 
źniej do 3 miesięcy od dnia ogłoszenia edy 
ktu w gazecie, udzielono Sądowi wiado- 
mości o zaginionym, a jego wzywa się, 
by w Sądzie się zgłosił, lub dał o sobie 
znać. 6455 

Sąd okręgowy. 
Brzeżany, 14 maja 1925. 


T. IV. 76/25/7. Stanisław Łazinek w 
Podie, zamieszkały w Dobryninie, w roku 
1919 na froncie włoskim bez wieści zagi- 
nal. Wzywa się każdego o udzielenie Są- 
dad lub kuratorowi adwokatowi drowi 
Fischlerowi w Tarnowie wiadomości o za- 
ginionym, zaś Stanisława Łazinka wzywa 
się, aby tutejszy Sąd uwiadomił o swem 
życiu do dnia 15 marca 1926. 6474 

Sąd okręgowy. Oddział IV. 

Tarnów, dnia 14 lipca 1925. 


T. 91/25. Edykt. Antoni Tuczopski, syn 
Lukasza i Heleny urodzony 10 listopada 
1884 w Potoczanach i tam zamieszkały, 
walczył przy wojskach austr. w Karpa- 
tach w kwietniu 1916 i od tego czasu nie 
ma o nim wiadomości. Wdraża się postę- 
powanie celem uznania go za zmarłego, a 
małżeństwa przezeń zawartego za roz- 
wiązane. Ogłasza się wezwanie, aby naj- 
później do 6 miesięcy od dnia ogłoszenia 
edyktu w gazecie udzielono Sądowi lub 
adw. dr. Oberlenderowi w Brzeżinackh, 
którego ustanawia się obrońcą węzła mał- 
żeńskiego wiadoimości o zaginionym, a je- 
o wzywa się, by w Sądzie się zgłosił, lub 
dał o sobie znać. 6457 

Sąd okręgowy. 

Brzeżany, 30 maja 1925. 


LICYTACJI E 


E. IL 1960/24/29. Edykt licytacyjny. Na 
wniosek dra Rościsława _Piątkiewicza, 
strony egzekwującej, odbędzie się dnia 17 
uźżdziernika 1925 o godz. 10 rano w biu- 
rze Nr. 71. IL p. na zasadzie warunków 
które równocześnie się zatwierdza, licyta- 
cja realności ks. gr. gm. m. Lwowa, obję- 
tej whl. 1021/11. Dz.  Realność położona 
pod łk. 961 2/4 przy ul. Krótkiej 1. 11 a. 
we Lwowie, stanowiąca budynek dwupię- 
trowy i dom parterowy — oszacowana 
na 27.062 zł. Najniższa oferta wynosi zł. 
13.531. Przynależności oszacowane na 170 
zl. Do realności whl. 1021 Dz. II. ks. gr. 
gm. m. Lwowa należą przynależności opi- 
ee w protokole oszacowania z 30/6 i 

22/4 1925, oszacowane na 170 zł. Poniżej 
najatkzki oferty sprzedaż mie nastąpi. 

Sąd powiatowy S. I Oddział II. 

Lwów, dnia 25 czerwca 1925. 6444-3 


L. cz. E. 507/24, Strona zobowiązana 
Marja z Sieczkowskich Skorowa. Edykt li- 
cytacyjny oraz wezwanie do zgłoszenia 

wierzyt, Na wniosek Dwojry Ņiamand, żo- 
my Józefa, kupcowej w Strzyżowie, cesjo- 
narki dra Kaz. Sołtysika adw. w Rzeszo- 
wie, strony egzekwującej, odbędzie się d. 
11 września 1925 o g. 9 przedpoł. w biu- 
rze na zasadzie niniejszej uchwały za- 
twierdzonych warunków licytacja nastę- 
pujących realności: księga gruntowa gm. 
kat. Godowa whl. 157 i 1/7 część 495 lkt. 
1800/2 las, lkt. 1810/1 rola, lkt. 1813/1 las 
lkt. 1814 pastwisko, lkt. 1816 pastwisko, 
lkt. 1829 pastwisko, Ikt. 1830 łąka, lkt. 
1840 pastwisko, lkt. 1841 rola lwh. 157, 
lkt. 1848 rola, lkt. 1831 mieurodzaj, lkt. 
1799/6 rola, Ikt. 1813/9 las, lkt. 1820/9 ro. 
la, lkt. 1820/16 rola, lkt. 1828/4 rola, lkt. 
lkt. 1833/6 rola, lkt. 1912/12 las., wartość 
szacunkowa 4.150 zł., najniższa oferta 
2.766 zł. 67 gr., lkt. 3174 — droga 1/2 
część lwh. 496 wart. szac. 120 zł, najniż- 
sza oferta 80 zi. Poniżej najniższej oferty 
sprzedaż nie nastąpi. Sąd powiatowy w 
Strzyżowie jako Sąd hipoteczny zanotuje 
wyznaczenie terminu licytacyjnego. We- 
zwanie rzeczowo uprawnionych w Szcze- 
gólności wierzycieli hipotecznych, dalej 
wierzycieli, których pretensje powstały z 
tytułu udzielenia kredytu lub oparte są 
na zapisie kaucyjnym, wreszcie organów 


J dzień 13 sierpnia 1925 godz. 9 rano. 


Należytość pocztową opiacana ryczałtem 


| publicznych wymierza jący ch podatki i da- 
niny publiczne, zamieszczone jest na od- 
wrotniej stronie edyktu. Dalsze koszta 
wierzyciela pop. oznacza się na 30 zł, 70 
groszy. 6479 
Sąd powiatowy. Oddział -III. 
Strzyżów, dnia 30 lipca 1925. 


ROZMAITE OBWIESZCZENIA 


Cg. XVI. 291/25. Edykt. Przeciw Fran- 
ciszkowi Strzępkowi którego miejsce po- 
bvtu jest nieznane, wniesionym został do 
Sądu okręgowego w Rzeszowie przez Ję 
drzeja Strzępka pozew ó 682.50 złp. Na 
podstawie pozwu wyznaczono I. audjencję 
na 19 sierpnia godz. 9 rano 1925, sala Nr. 
46 Ilp. Celem strzeżenia praw pozwane- 
go ustanawia się p. dra Zangena, adwoka- 
ta w Rzeszowie kuratorem. Tenże kurator 
zastępywać będzie pozwanego w rzeczo- 
rej sprawie na jego koszt i niebezpieczenń- 
stwo, dopóki om w Sądzie się nie zgłosi 
łub pełnomocnika nie zamianuje. 6494 

Sąd okręgowy. Oddzial XVI. 
Rzeszów, dnia 12 lipca 1925. 


Cg. XVI. 233/25. Edykt. Przeciw Józe- 
fowi Szklannemu, względnie nieobjętej 
| masie spadkowej po wymienionym, któ- 
rego miejsce pobytu jest nieznane, wnie- 
sionym został do Sądu okręgowego w Rze- 
szowie przez Franciszka Szklannego po 
Antonim, gospodarza w Grodzisku Dol- 
nem pozew o własność i wpis hipoteczny. 
Na podstawie pozwu wyznacza się I. au- 
djencję na dzień 19 sierpnia 1925 o godz. 
9 rano, sala 46 rozpraw Nr. 12. II. piętro. 
(elem strzeżenia praw pozwanego ustana- 
wia się p. dra Hakallę, adwokata w Rze- 
szowie kuratorem. Tenże kurator zastępy- 
wać będzie pozwanego w rzeczonej spra- 
wie na jego koszt i niebezpieczeństwo, do- 
póki on w Sądzie się nie zgłosi lub pełno- 
mocnika nie zamianuje. 6495 

Sąd okręgowy. Oddział XVI. 

Rzeszów, dnia 22 lipca 1925. 


UPADŁOŚCI 


Sa 14/25/42. W sprawie postępowania 
ugodowego do majątku Bertolda Politzera, 
kupca we Lwowie, zatwierdza się ugodę 
zawartą dnia 28 maja br. Sa 14/25/89 
imiędzy dłużnikiem a wierzycielami. 6445 

Sąd okręgowy cywilny. Oddział VII. 

Lwów, dnia 26 czerwca 1925. 


Sa 40/25/29. W sprawie uyodowej ao 
inajątku Gustawa Zwerdlinga we Lwowie 
odracza się audjencję ugodowa zgodnie z 
wnioskiem zarządcy 1 wierzycieli na 31 
sierpnia 1825 godz. 11, biuro 18. 6446 

Sąd okręgowy cywilmy. Oddział VII. 

Lwów, dnia 23 lipca 1925. 


Sa 45/26/1. Otwarcie postępowania ugo- 
dowego. Na skutek wniosku dłużnika Da- 
wida Eljasza Friedmanna, kupca w Tarno- 
wie, Wałowa 19, otwiera się w myśl § 1. 
o. u. postępowanie ugodowe. Komisarzem 
ugodowym ustanawia się Edwarda Horę 
sędziego s. 0., zarządcą ugodowym Rubi- 
na Wachsmanna w Tarnowie, ul. Mickie- 
wicza. Wzywa się wierzycieli, aby swoje 
wierzytelności zgłosili do 3 sierpnia 1925 
w tut. Sądzie. Audjencję ugodową wyzna- 
cza się w tut. Sądzie biuro Nr. 14 na 
6478 

Sąd okręgowy. Oddział IV. 
Tarnów, dnia 9 lipca 1925. 


L, cz. Sa 39/25/2. Kdykt ugodowy. O- 
twarcie postępowania ugodowego do ma- 
jątku Noego Łuszczanowskiego i Hermana 
łŁuszczanowskiego, kupców w Krakowie 
Komisarz ugodowy sędzia Sądu okręgo- 
wego Spitzer: Zarządca ugodowy: adwo- 
kat dr. Henryk Schreiber w Krakowie, 
Florjańska 23. Audjencja do zawarcia ugo- 
dy w wymienionym Sądzie biuro Nr. 37 
dnia 6 maja 1925 o godz. 11  przedpołu- 
dniem. Czasokres do zgłoszenia wierzytel- 
ności do 1 maja 1925. 6466 

Sąd okręgowy cywilny Oddział VI. 

Kraków, 14 kwietnia 1925. 


Sa. 102/25/1. Edykt ugodowy. Otwarcie 
postępowania ugodowego do majątku Sa- 
lomona Fachenhausa, kupca w Krakowie, 
ul. Starowiśina 51. Komisarz ugodowy sę- 
dzia Sądu okręgowego Spitzer. Zarządca 
ugodowy Ludwik Kreisler, kupiec w Kra- 
kowie. Audjencja do zawarcia ugody w 
wymienionym Sądzie biuro Nr. 37 dnia 29 
lipca 1925.0 godz. 12 w południe. Czaso- 
kres do zgłoszenia wierzytelności do 23-g0 
lipca 1925. 6467 

Sąd okręgowy. Oddział VI. 

Kraków, dnia 3 lipca 1925. 
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Sa 120/25/1. Edykt ugodowy. Otwarcie | 


postępowania ugodowego do majątku Fran 
ciszka Wojasa, kupca w Krakowie, ul. 
Łobzowska 12. Komisarz ugodowy Sędzia 


Sądu okręgowego Spitzer. Zarządca ugo- 
dowy saù? Windisch,;kypiec w Krakowie, 
Krowoderska 7. Audjencja do zawarcia u- 
gody w wymienionym Sądzie biuro Nr. 37 
dnia 26 sierpnia 1925 godz, 11 przedpoł. 
Czasokres do zgłoszenia wierzytelności do 
15 sierpnia 1925. 6468 
Sąd okręgowy cyw. Oddział VI. 
Kraków, dnia 22 lipca 1925. 


Sa 119/25. Edykt'ugodowy. Otwarcie 
postępowania ugodowego do majątku He- 
leny Bałabuszyńskiej, kupcowej w Krako-. 
wie, ul. Szewska 10. Komisarz ugodowy 
sędzia Sądu okręgowego Spitzer. Zarządca 
ugodowy Saul Windisch, kupiec w Krako- 
wie, ul. Krowoderska 7. Audjencja do za- 
wareia ugody w wymienionym Sądzie 
biuro Nr. 37 dnia 26 sierpnia 1925 godz. 
11 przedpoł. Czasokres do zgłoszenia wie- 
rzytelności do 15 sierpniu 1925. 6469 

Sąd okręgowy cyw. Oddział VI. 

Kraków, dnia 22 lipca 1925. 


Sa 25/25/17. W postępowaniu ugodo- 
wem prot. firmy  Mosenkis i Kurz we 
Lwowie, ul Furmańska l. 7 zatwierdza 
się ugodę zawartą między dłużnikami a 
wierzycielami na audjencji ugodowej dnia 
15 lipca 1925. 6482 
Sąd okręgowy cyw. Oddział VII. 
Lwów, dnia 6 sierpnia 1925. 


AMORTYZACJE, 


Ne. XVI. 70/25/2. Edykt. Wdrożenie 
postępowania amortyzacyjnego. Na wnio- 
sek Banku dyskontowego ` warszawskiego 
Oddział we Lwowie wdraża Się postępo- 
wanie celem amortyzacji następującego 
rzekomo przez wnioskodawcę względnie 
Urząd pocztowy w biegu ze Lwowa do 
Drohobycza zagubionego weksla przekazo- 
wego N. 2691 z daty Wiedeń, 20 stycznia 
1925 na 1000 fr. szw. przez firmę Koral i 
Weingarten we Lwowie, ul. Korniaktów 
8. akceptowanego, — wystawionego na 
własne zlecenie, — żyrowanego przez 
Charles-Landesa i firmę Wollweberei Rut- 
ti — płatnego 25 lutego 1925 w Banku 
Gosp. Kraj. w Drohobyczu. Posiadacza 

cćgo weksla wzywa się przeto, aby 
zgłosił się w ciągu 60 dni i okazał Sądo- 
wi ten weksel, gdyż w przeciwnym razie 
po upływie powyższego czasokresu za 
umorzony i bez znaczenia uznany zosta- 
nie. 6460 

Sąd. powiatowy. Oddział XVI. 
Drohobycz, dnia 23 maja 1925, 


FIR MY. 


Firm. 102/28. Stow. I. 28. Spółdziełnia 
Towarzystwo kredytowe i oszczędności w 
Zarszynie, Stowarzyszenie zarejstrowane 
z ograniczoną poręką, jest w likwidacji. 
Likwadatorzy Chaim Retting w Zarszynie 
i Josel Bart w Odrzechowej. Sąd i likwi- 
datorzy wzywają wierzycieli spółdzielni, 
aby do jednego roku zgłosili do likwidacji 
swoje roszczenia do Spółdzielni. Po roku 
majątek spółdzielni będzie rozdzielony. 

Sąd okręgowy. Oddział IV. 
Sanok, dnia 16 lipca 1925. 6433-3 


Firm. 287/25. Stow. IV. 4. Wpis likwi- 
dacji. Do rejestru stowarzyszeń zarobko- 
wych i gospodarczych wpisano dnia 18-go 
maja 1925: Siedziba firmy: Tarnopoi. 
Brzmienie firmy. Kasa handlowa w Tar- 
nopolu, stowarzyszenie zarejestrowane z 
ograniczoną poręką. Na nadzwyczajnem 
walnem zgromadzeniu dnia 18 kwietnia 
1925 uchwalono rozwiązanie i likwidację 
powyższego Towarzystwa z tem, ze 
brzmienie tej firmy będzie odtąd jak do- 
tychczas, jednakże z dodatkiem „w lj- 
kwidacji" i że likwidatorami wybrani zo- 
stali Jakób Schmierer i Moses Blaustein 
w Tarnopolu zamieszkali. _ Wierzycieli 
wzywa się, by w łemże Towarzystwie ze 
swemi roszczeniami się zgłosili. 5927-3 

Sąd okręgowy jako handl. Oddział II. 

Tarnopol, dnia 14 maja 1925. 


Firm. 243/25. Stow. II. 165. Wpis li- 
kwidacji. Wpisano do rejestru dnia 15 ma- 
ja 1925. Siedziba firmy: Skałat. Brzmie- 
nie firmy: Stowarzyszenie pożyczkowe 
„Wzajemna pomoc“, Stowarzyszenie za- 
rejestrowane z ogr. poręką w Skałacie. Na 
ponownem nadzwyczajnem walnem zgro- 
madzeniu członków powyższego Stowa- 
rzyszenia dnia 24 marca 1926 uchwalono 
rozwiązanie i likwidację tego Stowarzy- 
szenia .z tem, że brzmienie powyższej fir- 
my będzie odtąd jak dotychczas z dodat- 
kiem „w likwidacji“ i że likwidatorami 
wybrani zostali dotychczasowi dyrektoro- 
wie Bernard Tenenbaum i Manuel Tenen- 
baum w Skałacie zamieszkali. Wierzycieli 
wzywa się, by w powyższem Towarzy: 
stwie się zgłosili. 5929-3 

Sąd okręgowy jako handl. Oddział II. 

Tarnopol, dnia 14 maja 1925. 
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Drukarnis Spółki Axc. Wydawniczej pod zarządem. J. Plockiego. 


